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te ln ikow i obraz postu latów  i realizacji kościelnego prawa publicznego  
w  ów czesnej sytuacji. Zarysowują się  z jednej sitrony tendencje lib e­
ralne i la ick ie  oraz postulaty przyw rócenia potęgi doczesnej Kościoła  
i papiestw a ze strony drugiej. Z arysow yw ała się jakaś konfrontacja  
m iędzy obozem  daw nych idei a głosicielam i now ych  rozw iązań. S che­
m aty dotyczące drażliw ych problem ów  nie w eszły  pod obrady soboro­
w e. Po części rezygnow ano ze zgłaszania skrajnych postulatów  z m o­
tyw ów  roztropności. N ow e przem yślenia i sform ułow ania stały sdę jed­
nak m ateriałem  przy redagow aniu encyklik  Leona X III, zw łaszcza  
Im m orta le  Dei 1 X I 1885 i R erum  n ovarum  15 V 1891. W skazały drogę 
spiirytualizacji K ościoła i kościelnego praw a publicznego. Okazało się to  
już przy redagow aniu kodeksu prawa kanonicznego z 1917 r. W w ięk ­
szym  stopniu — na Soborze W atykańskim  II i  w  kodeksie prawa ka­
nonicznego z 198i3 r.

Jakkolw iek relacje o pracach w ym ienionych komsulitorów i ojców  
soborowych są m iejscam i przew lekłe, książka napisana jest poprawnie, 
w nosi now y m ateriał ze źródeł dotąd n ie publikow anych i będzie w y ­
korzystyw ana i cytow ana w  literaturze nie tylko teologicznej ale i h i­
storyczno -prawnej.

Bp W alen ty  W ójcik

La nuova legislazione canonica. Corso sul N uovo Codice di D iritto  
Canonico 14—25 febbraio 1983, Pontificia  U niversitas Urbaniana, Roma

1983, ss. 474.

Prom ulgow anie przez papieża Jana P aw ła II w  dniu 25 stycznia  
1983 r. noiwego kodeksu prawa kanonicznego stw orzyło okazję do zorga­
nizow ania przez W ydział Praw a Kanonicznego P apieskiego U niw ersy­
tetu  „Urbanianum ” w  R zym ie kursu na tem at now ego ustaw odaw stw a  
kościelnego. M iał oin m iejsce w  dniach 14—26 lutego 1983 r. i był 
przeznaczony dla w szystk ich  zainteresow anych w ym ienioną proble­
m atyką. A utorzy w ykładów  podjęli tem aty fundam entalne nowego zbio­
ru  praw a ukazując w  ten  sposób pew ną całość um ożliw iającą w yrobie­
n ie  sobie podstaw ow ego poglądu na kodeks — ow oc soboru w atykań­
skiego II. Za pożyteczną należy uznać in icjatyw ę w ładz un iw ersytec­
kich opublikow ania dokum entacji w spom nianego kursu.

K siążkę prezentuje w e w stępie J. Saraiva M artins, rektor „Urbania­
num ”. Kard. A ngelo Rossi, prefekt K ongregacji E w angelizacji Ludów, 
jako w ielk i kanclerz un iw ersytetu  jest natom iast autorem  przem ów ie­
nia w prow adzającego w  problem atykę i charakter kursu.

R. J. C astillo Lara, pro - przewodnie zący P apieskiej K om isji do R ew izji 
K PK jest autorem  w ykładu pt. K ryteria inspirujące rew izję kodeksu  
prawa kanonicznego (s. 15—33). Zaznacza przy tym  w e w stępie, iż 
chodzi mu bardziej o kryteria kierujące rew izją i kodyfikacją, niż
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o kryteria inspirujące to przedsięw zięcie. P odstaw ow ym  i najbardziej 
fundam entalnym  kryterium  kodyfikacji, w skazanym  przez sam ego P a­
w ła VI, było dostosow anie praw a do now ych potrzeb Ludu Bożego. 
Ow'd aggiornam ento  kodeksu z 1917 r. dom agało się zniesienia w ielu  
norm  oraz sam ych in stytucji uznanych za anachroniczne, np. dotychcza­
sow ego system u beneficjalnego, czy system u prawa karnego. Innym  
kryterium  było zaprezentow anie w  sform ułow aniach odnaw ianego pra­
w a nauki soboru w atykańskiego II. Sobór w szakże determ inow ał w  
znacznej m ierze kształt now ego ustaw odaw stw a kościelnego. W ym a­
gało to żm udnych studiów  dokum entów  soborowych i ujm ow ania za­
w artej tam  doktryny w  norm y praw ne. Doniosłym  kryterium  było tak ­
że zachow anie w ierności tradycji praw no-kanonicznej Kościoła. Im pli­
kow ało to zastosow anie m etody ew olucji w  dostosow yw aniu daw nych  
przepisów  d o  now ej rzeczyw istości, a  w ykluczało w szelk i radykalizm  
nie liczący się z tym , co daw ne i wypróbowane.

Poza w spom nianym i trzem a kryteriam i fundam entalnym i rew izji i od­
now y praw a kanonicznego, istn ia ły  jeszcze kryteria przyjęte w  1967 r. 
przez Synod Biskupów, znane pod term inem  P rincipia quae C odicis  
Iu ris Canonici recogn itw n em  dirigan t. Autor om aw ia kolejno owych  
10 znanych zasad, pośw ięcając w ięcej m iejsca czterem  pierw szym  za­
sadom  (charakter jurydyczny kodeksu, zasada pom ocniczości, charak­
ter duszpasterski now ego prawa, poszanow anie praw  osoby ludz­
kiej).

P. V. Pinto, audytor R oty R zym skiej, prezentuje w ykład pt. N orm y  
ogólne w  n o w ym  kodeksie  (s. 35— 107). Tb obszerne studium  zawiera  
w łaściw ie dw ie odrębne części: 1. W prowadzenie do kodeksu. 2. Normy  
ogólne k.p.k. Można było z pow odzeniem  i z korzyścią dla przejrzy­
stości rozbić tę m aterię na  dw a odrębne artykuły, a jeśli n ie — to  
przynajm niej w  tytu le w yszczególnić i to p ierw sze zagadnienie. W pro­
w adzenie do kodeksu obejm uje następujące kw estie: określenie i m iej­
sce prawa kanonicznego, podział praw a kanonicznego, praw o kanonicz­
ne a inne dyscypliny teologiczne, w izja  duszpasterska prawa kanoni­
cznego, godność prawa kanonicznego, w pływ  soboru w atykańskiego II 
na kształt now ego prawa, pojęcie K ościoła przed now ym  kodeksem , 
figura praw na K ościoła, kodeks z 1917 r.: geneza i duch, ustaw odaw ­
stw o po kodeksie z 1917 r. i jego reform a, zasady rew izji prawa, pro- 
m ulgacja i charakterystyka now ego kodeksu. Część tę należy uznać za 
cenne w prowadzenie czyteln ika w  problem atykę praw a kanonicznego  
w  ogóle oraz w  historię kodyfikacji. Część dotycząca norm ogólnych  
kodeksu prawa kanonicznego zaw iera zw ięzłe om ów ienie księgi p ierw ­
szej now ego zbioru. Szeroko autor om aw ia akt adm inistracyjny (kan. 
35) i jego rodzaje. Cenine są uw agi P into zaw arte także w  przypisach, 
np. odnośinie do ustaw y kościelnej czy jej interpretacji.

Z kolei G. Girotti om aw ia in s ty tu ty  życ ia  konsekrow anego  (s. 109— 
132). U kazuje istotne zm iany, jakie zaistniały w  now ym  praw ie za­
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konnym  (część trzecia k sięg i drugiej KPK), przytacza kryteria insp i­
rujące te  zmiany. Za istotne zm iany w  praw ie zakonnym  autor uważa: 
1. nadanie charakteru doktrynalnego w ielu  kanonom  dotyczącym  życia  
konsekrow anego w raz z podkreśleniem  bożego źródła, gdy chodzi o ra­
dy ew angeliczne. 2. uznanie dwóch form  życia konsekrow anego, o k tó­
rych nie czynił w zm ianki daw ny kodeks (erem ici i dziewice). 3. przy­
znanie w ielu  upraw nień przełożonym  w yższym , połączone z zasadą po­
m ocniczości. 4. zm odyfikow anie przepisów  o odłączeniu zakonników  od 
instytutu. Autor om aw ia poszczególne etapy życia konsekrow anego, w ła ­
dze instytutu , obow iązki i upraw nienia członków  instytutu , odłączenie  
od instytutu.

G. Dalia Torre jest autorem  w ykładu  pt. Lud B oży  (s. 113—154). 
We w prow adzeniu do sw ojego studium  znany autor ukazuje zw iązek  
eklezjologii V aticani II z treścią norm praw nych drugiej k sięgi KPK. 
Podkreśla rolę konstytucji „Lum en genlium ”, jaką odegrała w  spojrze­
niu na Kościół, zaprezentow any także w  kodeksie. Om awia rów nież  
system atykę księgi drugiej zbioru z 1983 r. czyniąc odniesienia do 
ujęcia kodeksu z 19-17 r. Słusiznie zauważa, iż now a kolekcja — w  od­
różnieniu od daw nego ujęcia — n ie uw zględnia jedynie statusu po­
szczególnych jednostek w  relacji do siiebie, ale także w  relacji do 
w spólnoty kościelnej. Podkreśla uw zględnienie przez praw odawcę pod­
staw ow ych obow iązków  i praw  w iernych w  K ościele, co pozostaje zgod­
ne z tendencjam i w spółczesnej kultury praw niczej. W ysoko ocenia zrów ­
nanie w szystkich w iernych w  K ościele w  ich podstaw ow ych zadaniach  
OTaz w skazanie szczegółow ych zadań, stosow nie do pełnionych funkcji 
w ynikających z pow ołania szczegółowego

Po om ów ieniu kanonów  w prow adzających do k sięg i II KPK autor 
kom entuje tytuł I części I kodeksu — O bow iązk i i  p ra w a  w szys tk ich  
w iernych .

Tenże G. Dalia Torre prezentuje inny artykuł pt. W ierni św ieccy  
(s. 155— 180). Są to w ięc uw agi do tytu łu  II k sięgi II. I tu autor n a ­
w iązuje do nauki soboru w atykańskiego II. N ow e norm y referuje na 
tle  daw nego ustaw odaw stw a. Obowiązki i prawa osób św ieckich w  
Kościeile ocenia jako dużej m iary osiągnięcie now ego ustaw odaw stw a. 
Dostrzega znaczny udział św ieckich w  potrójnej m isji Kościoła: nau­
czania, uśw ięcania i pasterzowania. Zwraca uw agę na kanony pośw ięco­
ne rodzinie chrześcijańskiej i m ałżeństw u, dostrzega znaczenie prawa  
w iernych do zrzeszania się. U,prawnienia św ieckich om aw ia w edług ich  
udziału w e w spom nianej, potrójnej miisji K ościoła. Zauważa, iż normy 
kodeksow e w  dziedzinie upraw nień osób św ieckich w ym agają interpre­
tacji w  duchu soborowym .

A. Abate, w  w ykładzie pt. Ś w ię ta  hierarchia w  n o w ym  kodeksie  
pra w a  kanonicznego  (s. 181|—242) zajm uje się częścią II księgi II KPK. 
N ajpierw  om aw ia zagadnienie najw yższej w ładzy w  K ościele (papież, 
kolegium  biskupów), a w  następnie prezentuje kolejne rozdziały w
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układzie kodeksow ym : Synod Biskupów, K olegium  kardynałów , Kuria 
R zym ska, Legaci papiescy. K olejna część w ykładu jest pośw ięcona za­
gadnieniu ustroju K ościoła partykularnego, zespołów  K ościołów  party­
kularnych oraz w ew nętrznej strukturze Kościoła partykularnego. W tym  
ostatnim  tytu le  autor dłużej zatrzym uje się na  parafii.

Interesujący tem at podjął D. Camposta: Salus an im aru m  jako cel 
praw a kościelnego (s. 243—260). Autor zaznacza, iiż chodzi mu o cel 
obiektyw ny prawa, zam ierzony przez praw odawcę. Po w yjaśn ien iu  ter­
m inów  w skazuje na podstaw y prawa kościelnego, które jest służbą Ko­
ściołow i i narzędziem  zbawczym  w  jego m isji. W kodeksie prawa ka­
nonicznego istnieją w skazania ogólne, poprzez które praw odaw ca w y ­
raża globalnie w szystk ie cele specjalne prawa, a  także w skazania szcze­
gółow e dotyczące poszczególnych norm  i instytutów . Dla w skazań ogó- 
nych znaczące są takie term iny, jak: dobro publiczne, akcja duszpaster­
ska, dyscyplina kościelna. D otyczą one celu  bezpośredniego prawa k a ­
nonicznego. W szystkie te cele jednak są  przyporządkowane celow i nad­
rzędnem u, jakim  jest dobro duchow e w iernych (ich zbaw ienie). Kodeks, 
zaznacza autor, potw ierdza prym at ow ego celu  najw yższego zbaw czej 
m isji K ościoła nad celam i szczegółowym i.

V. Che Chen-Tao, dziekan W ydziału Praw a Kanonicznego w  „Urba- 
nianum ”, jest autorem  w ykładu pt. Z adanie u św ięca jące w  n ow ym  ko ­
d eksie  p raw a  kanonicznego  (s. 261—282). N a w stęp ie przytacza się sy ­
stem atykę księgi IV K PK  z odniesieniam i do ujęcia tej m aterii w  ko­
deksie P iusa X  ii B enedykta XV. N astępnie om aw ia się —  na zasadzie 
potraktow ania w ybiórczego — następujące zagadnienia: kanony w stęp ­
ne z zakresu poszczególnych sakram entów  św., zm iana term inu ju ris-  
dic tio  na facu ltas  odnośnie do sakram entu pokuty, diakonat stały. 
W dalszym  ciągu czyteln ik  zapoznaje się ze zm ianam i, jakie zaszły 
w  kanonach w prow adzających do dziedziny sakram entów  św- oraz 
w  kanonach odnoszących się do poszczególnych sakram entów  św., z w y ­
jątkiem  m ałżeństw a.

Sakram entow i m ałżeństw a pośw ięcone jest studium  A. A bate (s. 283— 
364). Po krótkim  w prow adzeniu autor om aw ia tę  doniosłą dziedzinę  
ustaw odaw stw a kodeksow ego w  następującym  porządku: zgoda m ał­
żeńska, przeszkody m ałżeńskie, form a kanoniczna zawarcia m ałżeństw a, 
m ałżeństw a m ieszane, uw ażnienie m ałżeństw a. W tym  ostatnim  roz­
dziale A bate traktuje jednocześnie o upraw om ocnieniu potom stw a i roz­
w iązaniu  m ałżeństw a. N ależało zam ieścić tę problem atykę w  odrębnym  
rozdziale.

Zgodę m ałżeńską autor om aw ia w  porządku kodeksow ym , przy czym  
kan. 1095 został potraktow any bardzo lapidarnie. Z łośliw e w prow adze­
nie w  błąd należało w yodrębnić i zam ieścić w  osobnym  podtytule. Przy 
referow aniu zagadnienia zgody w yrażonej pod w p ływ em  przym usu  
i bojaźni, m ylnie cytuje się  kan. 1102 (zam iast 1103, zob. s. 301).

Przeszkody m ałżeńskie zostały przedstaw ione dość w yczerpująco, szrae-
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goln ie przeszkoda im potencji i różnicy religii. P okrew ieństw o i pow ino­
w actw o niepotrzebnie znalazły się  w  tym  sam ym  podtytule. Zabrakło 
tu w ykresów  ilustrujących zakres tych przeszkód. Przy referow aniu  
przeszkody pokrew ieństw a naturalnego nie w spom niano o lin ii bocz­
nej.

J. Ochoa prezentuje księgę VII kodeksu zaw ierającą prawo proce­
sow e (s. 365—392). Czyni to w  następującym  porządku: iproces w  zna­
czeniu technicznym , treść księgi VII KPK , k sięga  V II w  całości ko­
deksu, kryteria lub zasady inspirujące now e praw o procesow e (bar­
dziej obiektyw na obrona praw.dy i  spraw iedliw ości), przyspieszenie pro­
cesu, uproszczenia procedury, uw zględnienie całej m aterii procesow ej, 
uw zględnienie kultury i zw yczajów  lokalnych), procesy zniesione, pro­
cesy  now e, inne now ości o charakterze ogólnym . W sum ie prezen­
tację kodeksow ego prawa procesow ego należy uznać zia w łaściw ą i ko­
rzystną.

I. Ting Pong L ee om aw ia z kolei zagadnienie akcij m isyjnej K o­
ścioła w  św ietle  now ego kodeksu (s. 393—404). A utor zajm uje się w ięc 
problem atyką tytu łu  II ksiięgi III K PK  De actione E cclesiae m issionali. 
R eferuje ją czyniąc uprzednio odniesienia do daw nego kodeksu. Przed­
kłada w łasne opinie i sugestie, dostrzegając m in . stasow ność zam ie­
szczenia kan. 786 na sam ym  początku tytułu (kanon określa akcję m i­
syjną Kościoła). W sum ie jest to rodzaj syntezy.

Tenże I. T ing Pong L ee prezentuje prawo m isyjne w  now ym  ko­
deksie praw a kanonicznego (s. 405—421). Poprzedni artykuł stanow i 
niejako ogólne ram y teologiczno-praw ne dla szczegółow ego om ów ienia  
dyspozycji praw odaw cy w  zakresie akcji m isyjnej K ościoła. Autor 
przytacza na w stęp ie  h istorię praw a m isyjnego, p o  czym  przechodzi do 
referow ania odnośnych norm kodeksu Jana P aw ła II. W reszcie przy­
tacza przykłady św iadczące o tym , iż całe prawo kodeksow e przepo­
jone jest duchem m isyjnym .

F. Nigro jest autorem  pracy pt. Sankcje karne w  K ościele jako 
ochrona społeczności kościelnej (s. 423—4i66). Po krótkim  w prow adzeniu  
do now ego prawa karnego autor zapoznaje czyteln ika z ogólnym i za­
sadam i k sięg i V daw nego KPK, w skazuje następnie na genezę now ego  
ustaw odaw stw a karnego, w reszcie zatrzym uje sw oją uw agę na bar­
dziej charakterystycznych m om entach księgi VI now ego KPK. Intere­
sujący jest fragm ent na tem at genezy prawa karnego z 1983 r., przy­
tacza się tutaj jego historię. W ykład na tem at k sięg i VI kodeksu jest 
syntetyczny. Znajdujem y w  nim  liczne odniesienia do norm  kodeksu  
e 19-17 r.

Na końcu publikacji zam ieszczono tekst przem ów ienia zam ykające­
go kurs Os. 467— 471). Jego autorem  jest abp S. D. Lourdusany, sek re­
tarz K ongregacji E w angelizacji Ludów  i w icekanclerz uniw ersytetu  
U rbanianum .

Jeszcze raz należy w ysoko ocenić pożyteczną in icjatyw ę W ydziału
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Praw a K anonicznego w  U rbanianum  nie ty lko  zainicjow ania —  tak  
szybko po opublikow aniu kodeksu —■ trzynastodniow ego kursu  na te ­
m at now ego ustaw odaw stw a, lecz rów nież opublikow ania jego  doku­
m entacji.

Ks. W ojciech  G óralski

Pierro A ntonio B o n n e t ,  Introduzione al consenso m atrim oniale 
canonice, M ilano, D ott. A. G iuffre Editore — 1985, s. 207.

W ram ach serii publikacji Sek cji N auk P raw nych W ydziału Prawa  
U niw ersytetu  w  Modemie, ukazała się książka autora w ie lu  prac z za­
kresu prawa m ałżeńskiego, św ieck iego kanonisty P . A. Bonnet, p ośw ię­
cona w prow adzeniu do zagadnienia zgody m ałżeńskiej.

We w stęp ie A utor podkreśla znaczenie now ego ustaw odaw stw a m ał­
żeńskiego w  K ościele Ł acińskim , opartego na nauce Soboru W aty­
kańskiego II. Przypom ina także, iż now y K odeks P raw a  K anonicznego, 
rów nież w  zakresie praw a m ałżeńskiego, znajduje sw oje podstaw ow e 
oparcie w  praw ie naturalnym . D ziedzinę zgody m ałżeńskiej Bonnet 
uw aża za bardzo doniosłą w  praw ie m ałżeńskim . Ona to, zapowiada, 
stanow i przedm iot rozważań zaw artych w  pracy. Z rozw ażań tych  
w yłącza jednak kan. №95, a  to dlatego, że — jak stw ierdza — treść 
te j mormy odnosi się raczej do dziedziny zdolności kontrahenta, a nie 
do sam ej zgody m ałżeńskiej. Stw ierdzenie to bynajm niej n ie  przeko­
n u je  czytelnika. P rzecież kan. 1095 dyskw alifikujący od w ażnego zaw ar­
cia m ałżeństw a, zresztą na m ocy praw a naturalnego, określone k a te­
gorie osób (1 ) pozbaw ieni w ystarczającego używ ania rozumu, 2 ) przeja­
w iający pow ażny brak rozeznania oceniającego co do istotnych praw  
i obow iązków  m ałżeńskich, 3) niezdolni — z przyczyn natury psychicz­
nej — do podjęcia istotnych  obow iązków  m ałżeńskich), n ie  ty lk o  w sk u ­
tek  zam ieszczenia go przez praw odaw cę w  rozdziale De consensu m a- 
tr im oniali, należy par excellence  do dziedziny konsensu. Pom inięcie  
w ięc, choć św iadom e, tak doniosłego kanionu w  pracy stanow i znaczne 
jej zubożenie.

K onstrukcja pracy obejm uje dw a tytuły: 1) za sa d y  ogólne  (kan. 
1057); 2) d yscyp lin a  p raw n a  do tycząca  zg o d y  (kan. 1096— 1103). Są to 
niejako dw ie części książki.

T ytuł I — zasady ogólne, składa się z dwóch rozdziałów: 1) zasada  
n iezbędności (n iezastępow aln ości) zgody  m a łżeń sk ie j (kan. 1057 § 1 );
2) p rzed m io t zgody m a łżeń sk ie j (kan. 1057 § 2 ). Taki układ tytu łu  jest 
w łaściw y  i uzasadniany. Tlen sam  bow iem  kanon —• w  odrębnych pa­
ragrafach — określa rolę konsensu jako niezastąpionej żadną w ładzą  
ludzką przyczyny um ow y m ałżeńskiej oraz podaje defin icję tegoż kon- 
.sensu w skazującą m.in. na jego przedmiot.


